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Interesującą imprezę zorganizowało w dniach 7—9 września br. Koło 
PTTK przy Radzie Adwokackiej w Rzeszowie przy współdziałaniu Od­

działu PZU w Rzeszowie. Program tej imprezy podano w gazecie „No­
winy Rzeszowskie” (nr 238 z dnia 30 sierpnia br.) w notatce pt. II Ogólno­
polski Zlot Adwokacki. Zakończeniu imprezy towarzyszyła — przy ognis- 
Iku turystycznym — „zgaduj-zgadula” na temat znajomości zagadnień 
mbezpieczeń. Inicjatorzy potrafili, jak widać, umiejętnie połączyć przy- 
jjemne z pożytecznym.

S.M.

lNROJI/fN/4

1.

Kronika Centralna

Z d niem  1 w rz e śn ia  1973 r . P re z y -  
cdium  N R A  w p row ad ziło  zm ian y  s ta ­
w e k  w y n ag ro d zeń  ap lik an tó w  a d w o -  
k cack ich  o d b y w a ją cy ch  szkolenie w  z e -  
stp o lach  a d w o k ack ich . N astąp iło  to  w  
d irod ze zm ian y  p o stan o w ień  Iu stru k cji  
z : d n ia 16 g ru d n ia  1965 r . w  sp ra w ie  
z a r z ą d z a n ia  i ro zliczan ia  C en tra ln e g o  
F k in d u szu  S zk o len ia  A p lik an tó w  A d w o ­
k a c k ic h  („ P a le s tra ” z 1966 r .  n r  1, 
w k ła d k a ) .  A p lik an ci p rz y sp o sa b ia ją cy  
siię do w y k o n y w an ia  zaw od u  w  zesp o -  
łsach ad w o k a ck ich  o trz y m u ją  jed n o lite  
w y n a g ro d z e n ie  m iesięczn e w  w ysok ości  
2..500 zł. Je ż e li  a p lik a n t ad w o k ack i od -  
b iy w a a p lik a cję  w  zespole a d w o k a c­
k i m  z siedzibą w  m ieście  p ow iato w y m , 
i m a s ta łe  m ie jsce  zam ieszk an ia  w  te j  
m ie js c o w o ś c i  —  o trz y m u je  d od atek  do 
w y n a g r o d z e n ia  w  w ysok ości 300 zł.

P re z y d iu m  N R A  zm ieniło je d n o cz e ś­
nie n iek tó re  s ta w k i w  z a k re s ie  k osztów  
szk o len ia a p lik an tó w  ad w o k a ck ich . U -  
trz y m u ją c  w  m o cy  w y n a g ro d z e n ie  w  
w ysok ości 75 zł za godzinę za  w y k ła ­
dy, se m in a ria  i k olok w ia p ro w ad zo n a  
d la ap lik an tó w  a d w o k a ck ich , p o d w y ż­
szono tę  s ta w k ę  do 150 zł za  godzinę, 
jeżeli w y k ład  (lub sem in ariu m ) p o łą ­
czon y b ył z d o sta rcz e n ie m  s łu ch aczo m  
s tre sz cz e n ia  lub w yk azu  p iśm ie n n ictw a  
i o rzeczn ictw a .

S ta w k i w y n ag ro d zeń  za  u d ział w  e g ­
zam in ach  ad w o k a ck ich  d la  człon ków  
k om isji e g z a m in a cy jn e j zo s ta ły  p od ­
w yższon e z 30 zł do 45 zł, a  d la  p rz e ­
w o d n icząceg o  k om isji —  z 45 zł d o 75 
zł za godzinę.

2.
Z życia izb adwokackich

I z b a  r z e s z o w s k a

1. S p o t k a n i e  r e g i o n a l n e  a d ­
w o k a t u r y  r z e s z o w s k i e j  w  
D ' ę b i c y * .  W  dniu  29 w rz e śn ia  br.

w  lok alu  Z espołu  A d w o k ack ieg o  w  D ę­
b icy  odbyło się 4 z k olei sp o tk an ie  
reg io n aln e  człon ków  R a d y  z człon k am i

* Pierw sze spotkanie regionalne odbyto się we w rześniu 1970 r. w  Lesk u, d rugie w  m aju  
19771 r. w  Jaro sław iu  i trzecie  w  czerw cu 1972 r . w  Jaśle .
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cz te re ch  Z esp o łów  A d w o k ack ich  p o­
w ia tó w  zach o d n ich  n aszego w o jew ó d z­
tw a . T y m  ra z e m  se sja  w y ja z d o w a  R a ­
dy A d w o k ack ie j m iała  n a  celu  om ó­
w ien ie  reg io n a ln e j p ro b le m a ty k i ad w o ­
k a tu ry , a  w  szczególn ości zagad n ień  
d o ty cz ą cy ch  Z espołów  A d w o k ack ich  w  
D ębicy, M ielcu  i w  R o p czy cach .

P o  p o w itan iu  członków  R a d y , w iz y ­
ta to ró w  i opiekunów  w y m ien io n y ch  
w y ż e j Z esp o łów  p rzez k ier. Z espołu  w  
D ębicy  ad w . R o zto czy ń sk iego  dziekan  
R a d y  ad w . R ogoż o tw o rzy ł p osiedze­
n ie  R a d y .

N a p o rząd k u  ob rad  zn alazły  się s p ra ­
w y  osobow e, fin an so w e i in w e s ty c y j­
ne, g łów nie jed n ak  chodziło o o m ó w ie­
n ie w iz y ta c ji  p ow yższych  Z esp o łów  o -  
r a z  o o cen ę ich d ziałaln ości, a  nadto
0  ocen ę d ziałaln ości Z espołów  w  L u ­
b aczo w ie , K o lb u szow ej, R o zw ad o w ie
1 T arn o b rzeg u .

S p ra w o m  ty m  p rzew o d n iczący  Z e ­
społu  W iz y ta to ró w  n aszej Izby w ice ­
d ziek an  ad w . P ik o r pośw ięcił w  s a ­
m y m  re fe ra c ie  w iele  m ie jsca . W yniki 
w iz y ta c ji  ok azały  się za d o w a la ją ce . 
S tw ierd zo n o  m .in. rze te ln o ść  w  z a k re ­
sie p ro w ad zo n y ch  p rzez Z espół sp raw , 
p raw id ło w o ść  ich  k sięgow ości i n a le ­
ż y tą  o rg a n iz a cję  Z espołu, w ym ieniono  
ta k ż e  in fo rm a c je  na te m a t stosun ków  
w ew n ątrzzesp o ło w y ch  o raz  m iędzy ze­
sp o łam i.

D y sk u to w an o  n ad  p oziom em  e ty c z ­
n y m  i p o sta w ą  społeczn ą o raz  z a a n g a ­
żo w a n ie m  członków  k ażdego Z espołu  w  
p ra c a c h  sp ołeczn ych . O m aw ian o  p ro ­
b lem  ró w n o m iern eg o  podziału  p ra c  i 
d och o d ó w  o raz  zagad n ien ia  d o ty czące  
u sp ra w n ie n ia  te j p ra cy . Z w ró co n o  też  
u w a g ę  n a  w y stę p u ją ce  d y sp ro p o rcje  
w y n ag ro d zeń , ja k  ró w n ież  u sto su n k o ­
w a n o  się do n iskich  o b ro tów  n iek tó ­
ry c h  człon ków  Z espołu  w  D ębicy.

W iele  czasu  p ośw ięcono s y tu a cji  ek o ­
n om iczn ej zespołów , zagad n ien iu  zasad  
k o le ż e ń stw a  w śród  członków  zespołów  
o ra z  k u ltu ry  p ra cy  w  zespole, w  s ą ­
dzie i p oza sądem .

K ry ty cz n e  o cen y  co do w a ru n k ó w  lo ­
k alo w y ch  p ad ły  pod ad re se m  Z espołów  
N r 1 i 2 w  M ielcu . W y tk n ięto  ró w n ież  
szereg  u ste re k  n a tu ry  czy sto  fo rm a ln e j  
w  p row ad zen iu  księgow ości w  D ębicy, 
s tw ie rd z a ją c  zara z e m , że d y scy p lin a  
fin an so w a w  ty m  Z espole je s t  n a le ż y ta .

O m ów iono sp ra w ę  in w e sty cji, a  w  
szczególn ości bud ow ę b u d yn k u  p rzy  
P re z y d iu m  P R N  w  R o p cz y ca ch , w  k t ó ­
ry m  to  bud yn k u  zn ajdzie  p om ieszcze­
nie Z espół A d w o k ack i w  R o p cz y ca ch . 
Z eb ran i człon kow ie tego ż Z espołu  w y ­
razili serd eczn e  pod ziękow anie N a cz e l­
n ej R ad zie A d w o k ack ie j za z a a k ce p to ­
w an ie te j in w e sty c ji i za u w zg lęd n ie­
nie ty m  sam y m  is to tn y ch  p o trzeb  lo ­
k alo w y ch  teg o  Z espołu .

W  celu  u zy sk an ia  lok alu  w  J a r o ­
sław iu  R a d a  p rzezn aczy ła  n a  ten  cel  
40 000 zł ja k o  w k ład  m ieszk an io w y d la  
osoby, k tó ra  opróżni lok al d la  Z espołu  
A d w o k ack ieg o  w  ty m  m ieście .

W iele  m ie jsca  pośw ięcono ró w n ież  
sp ra w o m  ocen y  d ziała1 ności kolegów  
n a tle  a r t . 25 u . o u .a ., p rzy  cz y m  w i­
z y ta to r  du V ail p od k reślił d uży w k ład  
p ra c y  społeczn ej człon ków  Z espołu  A d ­
w ok ack ieg o  w  D ębicy  d la  reg ion u .

S tw ierd zo n o , że pod w zględ em  fu n k ­
cjo n aln o ści w szy stk ie  zespoły tego  r e ­
gionu  są  na w ła śc iw y m  poziom ie o rg a ­
n izacy jn y m . O b serw u je  się p o d w y ższe­
nie poziom u ety czn eg o , o czy m  ś w ia d ­
czy  zaled w ie  je d n a  s p ra w a  d y s cy p li­
n a rn a  (w  M ielcu), ja k  ró w n ież  sp ad ek  
w  ogóle ty c h  s p ra w  w  ca łe j Izbie.

N a ra d a  w y k a z a ła  p o zy ty w n ą ocen ę  
zespołów  w iz y to w a n y ch , ich  w ła śc iw y  
poziom  zaw od ow y, p rężn ość o rg a n iz a ­
cy jn ą  o raz  w iele  osiągn ięć w  p ra c y  
społeczn ej.

P o ru szo n o  zag ad n ien ia  zw iązan e z 
p rzyszłym i w y b o ram i k iero w n ik ó w  z e ­
społów , do czego o rg a n a  a d w o k a tu ry  
i ogół ad w o k ató w  p rz y w ią z u je  duże  
zn aczen ie. R o la  b ow iem  k ie ro w n ik a  ze ­
społu i je g o  rz e te ln a  p ra c a  to  g w a ra n ­
c ja  d ob rych  stosu n k ó w  w e w n ą trz z e sp o ­
łow y ch , to  w z a je m n e  zro zu m ien ie
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człon k ó w  zespołu , to  n a le ż y te  i p ra w i­
d łow e fu n k cjo n o w an ie  zespołów  o raz  
d o b ra  ob sługa k lien tó w .

N ieco d zien n a, s to ją c a  n a  w ysok im  
p oziom ie rz e cz o w a  d y sk u sja , a  w  szcze­
gó ln o ści w y s tą p ie n ia  k iero w n ik ó w  w y ­
m ien io n y ch  w y żej Z esp o łów  w sk a z a ła  
n a  d ob ry  s ty l ich  p ra c y  i pozw oliła  
R a d z ie  o ra z  m ie jsco w y m  czyn n ik om  
sp o łe cz n o -p o lity cz n y m  na p o zy ty w n ą  
o cen ę  ty c h  Z espołów  i ich  k iero w n i­

k ó w . D otyczyło  to  a d w o k ató w : J u l ia ­
na R o zto czy ń sk iego  z D ębicy, F e lik sa  
L e w ick ie g o  z R o p czy c  o raz  S tan is ła w a  
A u g u sty n a  i Je rz e g o  K u p ca  z M ielca.

N a jw a ż n ie jsz ą  rz e cz ą  je s t  to , że k on ­
tro le  fin an so w e p rzep row ad zon e p rzez  
b ieg łeg o  w y k a z u ją  rz e te ln ą  p ra c ę  cz ło n ­
k ó w  Z espołu  i p o zw alają  R ad zie  na  
w y s n u c ie  w n iosk ó w , iż nie ty lk o  w y ­
m ien io n e  w y żej c z te ry  Z espoły , a le  ta k ­
że  p o zo stałe  Z esp o ły  n aszej Izby, sk o n ­
tro lo w a n e  jeszcze  w  u biegłej k ad en cji  
R a d y , w y k a z u ją  pod ty m  w zględ em  
p ra w id ło w e  fu n k cjo n o w an ie , d robne  
z a ś  fo rm a ln e  u ste rk i zo sta ły  u su n ięte .

D la p o d k reślen ia  s y tu a c ji  fin an so w ej 
zesp o łów  n ależy  p od n ieść, że n a  tle  
o b ro tó w , ja k ie  osiągn ęły  zespoły w  r o ­
k u  1972, o b ro ty  te  w  ro k u  1973 za  
o k re s  I p ó łro cz a  w y k a z u ją  p ow ażn ą  
te n d e n cję  zw yżk ow ą. I tak : D ębica w  
1972 r .  m ia ła  ob ro ty  w  w ysok ości 
330 .047  zł, w  o b ecn y m  zaś ro k u  —  
390 .588 zł; R o p cz y ce  z a m ia st 231.893 zł 
w  1972 r .  o siągn ęły  w  o b ecn y m  ro k u  —  
301.408 zł; Z espół N r 1 w  M ielcu  w y ­
k a z a ł ob ró t w  1972 r . w  k w ocie  134.937  
zł, a  w  ro k u  1973 —  k w otę  169.304 zł. 
Je d y n ie  Z espół A d w o k ack i N r 2 w 
M ielcu  u zy sk ał niższe ob ro ty  w  roku  
b ie ż ą cy m , a lb o w iem  w  sp ra w o z d a w ­
cz y m  ok resie , tj . za I p ółro cze  1973 r., 
o siąg n ął o b ro ty  w w ysok ości 209.827 zł, 
gd y ty m cz a s e m  w ro k u  u b ieg łym  o b ro ­
ty  te  w yn o siły  245.516 zł.

D ziekan  R a d y  adw . R ogoż, z a m y k a ­
j ą c  posiedzen ie, pod kreślił, że se sja  
w y ja z d o w a  w n io sła  w iele  cen n eg o  m a ­
te r ia łu  d la  p rzy szły ch  p ra c  R a d y , a

szero k a  d y sk u sja  n a  te m a t w a ru n k ó w  
lo k alo w y ch  o ra z  p o trzeb  in w e s ty c y j­
n ych  zespołów , ja k  ró w n ież  n a  te m a t  
b ieżący ch  sp ra w  zaw o d o w y ch  je s t  w y ­
m o w n y m  w y ra z e m  tro sk i w szy stk ich  
człon ków  n aszej Izby o w ła śc iw ą  p o ­
z y cję  ad w o k a tu ry .

A dw . R o zto czy ń sk i, d zięk u jąc  R ad zie  
za um ożliw ien ie zo rie n to w a n ia  się  w  
sty lu  p ra c y  R ad y , ja k  ró w n ież  za  z a ­
in tereso w an ie  się R ad y  p o trzeb am i z e ­
społów  i w a ru n k a m i b y to w y m i ich  
członków , p rosił, by R a d a  p rzy  s k ła ­
daniu  w n iosk ó w  o o d zn aczen ia  p a ń ­
stw o w e d la  a d w o k ató w  u w zględ n iła  
duże zasługi d la  a d w o k a tu ry  ad w . P e n ­
d ereck ieg o  i złoży ła  od p ow ied ni w n io ­
sek o p rzy zn an ie  od zn aczen ia  p a ń ­
stw o w ego .

S e sja  w y jazd o w a R ad y  w  D ębicy —  
ze w zględu  n a  je j p ra c o w ity  c h a r a k ­
te r  —  zak o ń czy ła  się m iły m  a k ce n te m  
w  p o staci w z a je m n y ch  życzeń , by teg o  
ro d z a ju  sp o tk a n ia  b yły  częście j o rg a n i­
zow an e.

T rzeb a  jeszcze  z au w aży ć , że w y ja z ­
dow e se sje  R a d y  s p o ty k a ją  się z b a r ­
dzo p o zy ty w n ą o cen ą ogółu  re g io n a ln e j  
a d w o k a tu ry , gd yż tego ro d z a ju  s p o tk a ­
nia p o zw alają  n a  b ezp o śred n ią  k o n tro ­
lę p ra c  zaw od ow y ch  a d w o k a tó w , na  
zb ad an ie  p o trzeb  te re n u , ja k  ró w n ież  
na pogłęb ien ie św iad o m o ści ro li a d w o ­
k a tu ry . T a  fo rm a  d zia łan ia  R a d y  je s t  
jeszcze  jed n y m  w ięcej p rz e ja w e m  w ię ­
zi w ład z sam o rząd o w y ch  Izb y  rz e sz o w ­
skiej z ogółem  a d w o k a tu ry  rz e sz o w ­
sk iej.

2. I I  O g ó l n o p o l s k i  S a m o c h o ­
d o w y  R a j d  A d w o k a c k i .  W  
d n iach  od 7 do 9 w rz e śn ia  b r. odbył 
się  II  O gólnopolski R a jd  S a m o ch o d o ­
w y  A d w o k a ck i w  B ie sz cz a d y . O rg a n i­
z a to re m  R a jd u  b yło K oło  N r 44 P T T K  
p rzy  n aszej Izbie.

R a d a  u dzieliła  na te n  ce l d o ta c ji  w  
k w ocie  15.000 zł. K ie ro w n ictw o  R a jd u  

i jeg o  o rg a n iz a cja  z ra m ie n ia  R a d y  
sp o czy w ała  w  rę k a c h  k ol. K a r a s o w -  
skiego i R a c h w a ła .
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O rg a n iz a to rz y  w y ty cz y li d w ie tra.'.y 
z p u n k te m  d ocelow ym  w  U strz y k a ch  
D oln ych . W  R a jd z ie  w zięło  udział k il­
k a d z ie s ią t osób o ra z  ok oło  30 sa m o ch o ­
dów , a  p ięk n a  p ogoda, zw ied zan ie  z a ­
b y tk ó w  R eszo w szczy zn y  (np. Z am k u  w  
Ł u ń c u c ie , M u zeum  w  S a n o k u , H u ty  
S zk ła  w  K ro śn ie  itp .) o ra z  spotkan ia  
z u cz e stn ik a m i R a jd u  s ta n o w iły  p iękn ą  
o p ra w ę  te j  im p rezy .

T ra d y c y jn e  ognisko z p ieczen iem  b a -  
ra n a , w y cie cz k a  n a  P oło n in ę W e tliń -  
sk ą  a  n astęp n ie  u ro cz y sty  w ie cz ó r t a ­
n eczn y  i ro żd an ie  n ag ró d  zw ycięzco m  
ró ż n y ch  k on k u rsów  o raz  sam eg o  R ajd u  
zak o ń czy ły  II  te g o  ro d z a ju  R a jd  S a ­
m o ch od ow y z u d ziałem  ad w o k ató w  z 
c a łe g o  k ra ju .

D ziekan  R a d y , u cz e s tn icz ą c  osobiście  
w  w ielu  im p rezach , p od k reślił, że ró w ­
nież i ta  fo rm a  d ziałaln o ści R a d y  oraz  
o rg an ó w  sam o rząd u  ad w ok ack iego  
p rz y cz y n ia  się do in te g ra c ji  a d w o k a ­
tu ry .

S p e c ja ln e  zn aczk i em alio w e, nalepki 
sam o ch o d o w e i p ro p o rczy k i sa m o ch o ­
d o w e u p am iętn iły  tę  ze w szech  m iar  
u d a n ą  im p rezę.

N ad m ien ić  n ależy , że I R a jd  A d w o ­
k a ck i zo rg an izo w an y  z o sta ł z okazji

X X - l e c i a  Izby w  d n iach  17 i 18 w rz e ­
śn ia 1971 r .

3. O d z n a c z e n i a  r e g i o n a l n e  
d l a  c z ł o n k ó w  I z b y .  P re z y d iu m  
W ojew ódzk iej R a d y  N aro d o w ej w  R z e ­
szow ie u ch w a łą  z d nia 9 lip ca  1973 r .  
p rzy zn ało  5 człon kom  n aszej Izb y z a ­
szczy tn e  w y ró ż n ie n ia  w  p o s ta c i o d zn a­
ki „Z asłużony d la  w o jew ó d ztw a rz e ­
szow sk iego”.

O dznaki te  o trz y m a li: ad w . M ieczy ­
sła w  C i n c i o, ad w . d r W ie sła w  G r z e ­
g o r c z y k ,  adw . Ja n u s z  P  a  11  e k , adw . 
M ichał P i k o r  i ad w . T ad eu sz  T w a r ­
d o  w  i c z. W szy scy  w yżej w ym ien ien i 
są ak tu a ln y m i czło n k am i R a d y . P r e z y ­
dium  W R N  w  R zeszow ie  u zn ało , że a d ­
w ok aci ci dob rze się zasłu ży li re g io n o ­
w i rzeszo w sk iem u  w  sw ej p ra c y  z a w o ­
dow ej i sp o łeczn ej.

N a m arg in esie  n ależy  z au w aży ć , że 
za p ra c ą  sp o łeczn ą i p o lity czn ą  szereg  
ad w o k ató w  n aszej Izby o trzy m ało  już  
od zn aczen ia p ań stw o w e, a m iędzy in ­
n ym i ad w . S ta n is ła w  S z u  f e  1 z P r z e ­
m y śla  (człon ek  Z espołu  A d w o k ack ieg o  
w  P rz e m y ślu ), k tó ry  u d ek o ro w an y  zo­
s ta ł  Z ło ty m  K rz y ż e m  Z asłu g i przez  
p rzew o d n icząceg o  P re z y d iu m  M RN  w  
P rzem y ślu .

A d w . M. C in c io

I z b a  s z c z e c i ń s k a

1. W  dniu  15 w rz e śn ia  1973 r. dzie­
k a n  R a d y  A d w o k ack ie j adw . W ła d y ­
sła w  Ś w ią te k  od eb rał ślu b ow an ie  od 
trz e c h  eg zam in o w an y ch  ap lik an tó w  a d ­
w o k a c k ic h : A nn y R ak o w sk iej, G ra ż y ­
n y Ł u ce w ic z  i M ich ała  D om agały . A k t  
te n  m ia ł u ro cz y sty  i p od niosły c h a ­
ra k te r . W zięli w  nim  udział oprócz  
człon ków  R a d y  k iero w n ik  szkolenia  
ap lik a n tó w  a d w o k ack ich  ad w . T ad eusz  
H o ffm a n n  o raz  zap roszen i p atro n i.

Z  pow yższej ok azji d ziekan  R ad y  
ad w . W ład y sław  Ś w ią te k  w ygłosił ok o­
liczn o ścio w e p rzem ó w ien ie , w  k tó ry m  
p rz e d sta w ił k ró tk i ry s  h isto ry czn y  in ­

s ty tu cji  ślu b o w an ia  ad w ok ack iego . 
P od niósł, że jed n y m  z n a js ta rs z y c h  d o­
k u m en tó w  d o ty cz ą cy ch  p rzy rzeczen ia  
ad w ok ack iego  je s t  fra n cu sk i ordonan s  
z 1274 r ., k tó ry  zob ow iązy w ał a d e p ta  
ad w o k ack ieg o  m .in . do „u p ra w ia n ia  
zaw odu tro sk liw ie  i od rzu can ia  sp raw  
n iesłu szn y ch ”. Z a  czasó w  C e s a rs tw a  w  
p rzysięd ze a k ce n to w a n o  „p osłuszeństw o  
dla u stro ju  i w ie rn o ść  d la  C e s a rz a " , a  
w  ok resie  R e s ta u ra c ji  —  „w iern ość  
K ró lo w i i p o słu szeń stw o  K a r c ie  K o n ­
s ty tu c y jn e j”.

W  P o lsce  p isem n e d o k u m en ty  d o ty ­
cz ą ce  o m aw ian ej in s ty tu c ji  p o jaw iły
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się d op iero  w  X V I  w ., p rzy  czym  ro ta  
przysięgi b y ła  zró żn ico w an a  pod w zg lę­
dem  sw ej tre ś c i , jeśli chodzi o K o ro ­
nę i L itw ę . W  1543 r .  se jm  k rak o w sk i  
w p ro w a d z a  d la  P r o c u r a to r e s  M erc e n a -  
r ii  ob o w iązek  złożenia p rzysięgi.

W  ro cie  te j  p rzysięgi zn alazło  się  
m .in . ta k ie  s fo rm u ło w an ie : „ P rz y się ­
g am , iż s tro n ie , k tó ra  m n ie  do sp ra w y  
sw o jej w o k o w ać będzie, w ie rn ie  służyć  
będę, zb y teczn eg o  s a la riu m  po niej w y ­
c ią g a ć  n ie  b ęd ę, w ziąw szy  sa la riu m , 
od sp ra w y  n ie od stąpię, ani ra d y  za 
zw łokę św ię te j sp raw ied liw o ści i p rz e ­
ciw k o  p ra w u , na w y n iszczen ie  stro n  
p o z y w a ją cy ch  się p ry n cy p a ło m  m oim  
quovis co lo re  e t  p ra e te x tu  d aw ać b ę ­
dę. D ok um entów , k tó re  m i do sp raw y  
p ow ierzone b ęd ą , na u nik nien ie s p ra ­
w ied liw o ści ta ić  nie b ędę (...)”.

N a ob szarze  L itw y  ad w o k aci p rz y ­
rz e k a li: „(...) jed n ej s tro n ie  p od jąw szy  
się e t  in con siliu m  w szed szy, i d o k u -  
m e n ta  p rz e jrz a w s z y , na d ru g ą  nie u d am  
się p a rtię , ta k ż e  onej fa v o re  nie b ę ­
dę (.. .)”.

Od p ołow y X V I I  w . ob ow iązy w ała  
w spólna r o ta  p rzysięgi d la K o ro n y  i 
L itw y . A k ce p to w a ła  ona zasad y  obo­
w ią z u ją c e  p op rzed nio  w  dw óch  od ręb ­
n y ch  p rzy sięg ach .

O b ecn a ro ta  ślu b ow an ia  n aw iązu je  
do d aw n y ch  za sa d , w z b o g a c a ją c  ich  
tre ś ć  o n o w e w a rto ś c i  w y n ik a ją ce  ze 
zm ian  sp o łe cz n o -p o lity cz n y ch , ja k ie  z a ­
szły w  n aszy m  k ra ju .

K o n k lu d u ją c, d ziekan  w y ra z ił p rz e ­
k on anie, że m łodzi ad w o k aci spełnią

p ok ład an e w  n ich  n ad zieje , że z a ró w ­
no w  sw o jej p ra c y  zaw o d o w ej, ja k  i 
w  życiu  o sob istym  b ę d ą  się k ie ro w a ć  
zasad am i w y n ik a ją cy m i z t re ś c i  ś lu ­
b ow an ia , k tó re  za  ch w ilę  złożą.

P o  u ro cz y sty m  a k cie  o fic ja ln y m  d y ­
sk u to w an o  p rzy  tra d y c y jn e j  la m p ce  
w in a nad  ak tu a ln y m i zag ad n ien iam i.

2. P o d sta w o w a  O rg a n iz a c ja  P a r ty jn a  
P Z P R  i R a d a  A d w o k a ck a  w  S z czecin ie  
podjęły n a zeb ra n ia ch  w  d n iach  14 
i 15 w rz e śn ia  1973 r . n a stę p u ją c ą  
w spólną re zo lu cję :

1. S o lid ary zu jem y  się  z m a sa m i  
p ra c u ją c y m i w  C h ile  o ra z  je j  
K o m u n isty czn ą  i S o c ja lis ty c z n ą  
P a r tią .

2. P o tę p ia m y  ju n tę  w o jsk o w ą w  
C h ile w  zw iązk u  z d o k on an y m  
za m a ch e m  s tan u  —  ja k o  p rz e d ­
s ta w icie li b u rż u a z ji d e p cz ą ce j  
z a sa d y  K o n s ty tu c ji, od k ilk u ­
d ziesięciu  la t  w  p ełni p rz e s trz e ­
g an ej w  ty m  k ra ju .
W y d a rz e n ia , ja k ie  o s ta tn io  m ia ­
ły  m ie jsce  w  C h ile , są d o b itn y m  
p rzy k ład em , ja k  b u rż u a z ja  w  
w a lc e  o w ład zę nie c o fa  się  
p rzed  n a jb ru ta ln ie jsz y m  ła m a ­
n iem  p ra w a .

„ K u rie r  S zczeciń sk i” zam ieścił p o ­
w yższy te k st w  n u m erze  z d n ia 16 
w rz e śn ia  1973 r. pod ty tu łe m : „ P o  r e ­
a k cy jn y m  zam ach u  s ta n u  w  C h ile . R e ­
zo lu cja  szczeciń sk ich  a d w o k a tó w ”.

A d w . L u c ja n  B o c z k o w s k i


